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Rozbitkowie „Italji” będą ocaleni! 
Odnalezieni zostali przez lotnika rosyjskiego 
Sz:chnowskiego. 


W kilka dni później Malgreem w to-| wiadomości o grupie Malgreema, którą 
Radijotelegram nadany z okrętu „Kras warzystwie 2 rozbiików opuścił obóz | uważano za straconą. Dopiero obecnie 


Moskwa, 12 lipca.. 


sin“ donosi, że należący do załogi tego 
okrętu lotnik rosyiski Szichnowski no- 
cy dzisiejszej odńalazł grupę Malgrce- 
ma i krążył nad nią. Grupa ta znajduje 
się o 20 mil morskich na wschód od o- 
becnej pozycji „Krasina“. Lotnik podaje 
dalej, że zauważył, jak dwaj sq tek A 
mi spoglądali w górę, trzeci zaś leżał. 
Wobec odszukania miejsca pobytu 
trupy  Malgrcema, są widoki na urato- 
wanie jej członków, „Krassin* donosi, 


że posuwa się na dobrym szlaku i żej 


można spodziewać się wyratowania 
Malgreema, Suppi 1 Mariano jeszcze w 
ciągu nocy dzisiejszej, albo też jutro ra 
no i zabrania ich na pokład okrętu. 

Sytuacja, w jakiej się znałazł drugi 
łamacz lodów „Małygin*, nie jest szcze 
zólna. Okręt ten jest w pobliżu wyspy 
Króla Karola. Z powodu panującej na- 
dal mgły w tych okolicach, lotnik Ba- 
buszkin nie może startować. 

Ponadto radjostacja tego okręty wsku 
tek burz i atmosferycznych. zaburzeń, 
od kilku dni nie może uzyskać połącze- 
nia z trzecią grupą gen. Nobile, a niema 
widoków, aby się pogoda poprawiła. 

Sztokholm, 12 lipca 

Szwedzkie ministerstwo wojny jest 
przekonane, iż lotnik rosyjski faktycznie 
odnalazł grupę Malgreema. W związku 
z tem samolot „Upland“, który znajdu- 
je się w Szpicbergu — wbrew poprze- 
dniemu rozkazowi — otrzymał polece- 
nie z ministerstwa wojny, aby nadal 
tam pozostał i przygotował się do akcji 
ratunkowej. i e. 

= 

Grupa Malgreerna składa się z 2-ch 
członków wyprawy Nobilego. Po kata- 
strofie „Italii“ w dniu 25 maja b. r. Mal 
greem znalazł się wraz z Nobilem na 
krze lodowej. : 
Dona] 


Dziś konferencja | 


dyrekcji K. E. Ł. 
z pracownikami. > 


Łódź, 12 lipca. 

W dniu dzisiejszym odbędzie się kon 
ferencja dyrekcji łódzkich kolejek elek- 
trycznych z przedstawicielami pracow- 
ników tramwajowych w sprawie zatar- 
gu, wynikłego na tle żądań podwyżki 
płac, 

Jak wiadomo konflikt chwilowo za» 
żegnany wybuchł ponownie w bieżącym 
tygodniu, grożąc bezrobociem na tram- 
wajach.| 

Według naszych informacji konferen 
cja dzisiejsza mimo nieustępliwego sta- 
'nowiska dyrekcji K,E.Łż odmawiającej 
udzielenia jakiejkolwiek podwyżki płac 
ma widoki na doprowadzenie do polube 
wnego załatwienia sporu; 

„, Zbyt silnych tendencji strejkowych u 
ogółu pracowników niema,  (h.) 


Pracodawcy domagają się 
od robotników 


odszkodowania za strajk. 
Oslo, 11 lipca. 

w Oslo toczy się jedyny w swoim 
rodzaju proces między strejkującym: ro- 
botnikami budowłanymi a związkiem 
pracodawców, którzy domagają się od 
związków zawodowych pokrycia szkód 
spowodowanych streikiem, 


Nobilego i ruszył pieszo w. kierunku 
Szpicbergu. : 
Przez długi czas nie było żadnej 


nadchodzi wiadomość, iż istnieje dla 
tych rozbitków nadzieja ratunku. 


Smiertelny skok z rozpaczy. 


Tragedja młodocianej oviekunki 7 rodzeństwa. 


Z Warszawy donoszą: 

Gdy matka osierociła rodzinę bied- 
nego malarza pokojowego, Abrama 
Birnstajna, miejsce gospodyni zajęła 
najstarsza córka — |IS'letnia Sala, 


Ochoczo zabrała się do spełniania 
ciężkich obowiązków wychowywania 
siedmiorga rodzeństwa. 

Jak kamienica oznaczona numerem 
12 przy ulicy Nowolipieę—wysoka i gte- 
boka (ma 2 podwórka), mówiono, że 
w mieszkanku młodej Salki wszystko 
od czystości. aż lśm. | 

Wskutek wyczerpującej pracy mło 
da gospodyni nikła w oczach, tembar" 
dziej, że w rodzinie malarza była wiel- 


ka bieda; przechodząca od czasu do 
czasu w nędzę i głód. © * 

Dziewczyna cierpiała nad dolą ro- 
dzeństwa i nad daremną męką ojca, któ 
ry mino wysiłków i pracowitości nie 
zawsze mógł zapracować na chleb dla 
całej rodziny. 

I wreszcie czara goryczy młodej du- 
szy przępełniła się — i Salka postano- 
wiła umrzeć. Wyszorowała podłogę, 
sprzęty, okna — i, z drugiego piętra, 
gdzie mieszkała, poszła na czwarte. 
Stamtąd skoczyła. Po drodze, w śmier* 
tehtym swym locie, zawadziła czaszką 
o wystający dach przybudówki. 

To skróciło jej męki. Skonała na 
miejscu, 


Katastrofa samochodówa 


właściciela „Ziemiańskiej* p. Albrechta. 


Z Warszawy donoszą: 
Niezwykle groźny, a jednocześnie 


szczęśliwy wypadek samochodowy prze 


żył wczoraj popularny przemysłowiec 
cukierniczy naszego miasta, p. Karol Al- 
brecht, 

Wracając z wycieczki samochodo- 
wej na Pomorzu pędził p. Albrecht kie- 
rowanym przez siebie  „Talbotem” po 
równej pomorskiej szosie. Nagle kiero- 
wnica samochodu odmówiła posłuszeń- 
stwa wskutek defektu, 

Samochód raptownie skręcił w bok, 


zsunął się z szosy, przesadził rów, ude- 


rzył całą siłą bokiem w drzewo przydroż 
ne, odbił się od niego i przodem „za- 
parł się” o drugie drzewo, rozbijając się 
SON ea T > A A 
iepraw obnym zbiegiem oko- 

liczności nikt z jadących w samochodzie 
— oprócz p. Albrechta jechały dwie pa- 
nie i dwóch panów — nie odniósł poważ= 
niejszych obrażeń. 

Katastrofa zdarzyła się w pobliżu 
Gniewa. 
. Pasażerowie samochodu pieszo do- 
szli do miasta, a stąd koleją udali się do 
Warszawy. 


Wojna chłopska o piękność wiejską. 
Oddział wojska przywrócił spokój. 


Z Częstochowy telefonują: 

We wsi Wyrazów wybuchła istita 
wojna chłopska na tle nieporozumień o- 
sobistych o jakąś piękność wiejską. 


Krwawa bójka między wieśniakami 


okropnie pokłutych musiano odwieźć 
do szpitala, 

Awantura byłaby przybrała jeszcze 
groźniejsze rozmiary, gdyby powraca- 
jący z ćwiczeń oddział wojska nie był 
przywrócił porządku pomiędzy rozwy* 


przybrała tak ostre formy, że trzech drzonymi chłopami. 


Przebita na wylot żelaznemi widłami 


Nieszczęśliwy upadek robotnicy. 


Bytom, 12 lipca. 


W czasie robót polnych żona robot- 


nika rolnego Hofmeistra w miejscowo- 


ści Tschoepsdori na Dolnym Śląsku 
spadła z furmanki na żelazne widły, 


zatknięte w stogu siana tak nieszczęś- 


Zywy człowiek 


Niebez sieczna pamiątka z 
Bytom, 12 lipca, 


Niezwykle pod względem anatomicz- 


nym curiosum. przedstawia się były rę: 
bącz, a obecnie pielęśniarz szpitala 
te. 


E dc w czasie wojny światowej 
kulą karabinową, która utkwiła mu w ko 


= 


Mat 


liwie, że przebiła sobie na wylot brzuch 
i rozszarpała wnętrzności. 

Nieszczęśliwa nie odzyskawszy przy 
tomności, zmarła wśród strasznych mę- 
czarni, 


z kulą w sercu. 
czasów wojny Światowej 


mórce sercowej, nosi ją do tej pory w 
swem sercu i nie odczuwa żadnych bole 
ści, ani uciążliwości. 

Prześwietlenie promieniami Roentge 
na wykazało, że Matte może pracować 
bez obawy. iak każdy normalny czło- 
wiek. 


Będżie „gorąco“... w sejmie 


Były słoty i deszcze 
I wątpiłim, czy lato 
szcze 
wiatą. 


Uczęstuje nas 
Złotą słońca p 


Auli 


pe. c = | 
oe ST TEY 
A NATN 


Dziś bogowie łaskawsi, 

Choć był „mokry“ początek, 
Więc prawica gdzieś na wsi 
Warzy w kotle swój wrzątek, 


A lewica, morowy 
Aranżować chcąc figiel, 
Też polewki seimowej 
Zgotowała już tyziel. 


Gdy do sejmu tei warzy 
Wniosą porcję nam wrzącą, 
Któż się watpić odważy, 
Że nie będzie „gorąco?”. 
EDER RTRA TES AZEK TEE UDAERZÓZ AEA 


W.'D. 


Z Warszawy do Paryża 
przylecieli lotnicy francuscy. 
, Paryż, 11 lipca. 
Lotnicy Łasalle i Dureyon w drodze 
powrotnej z Warszawy wylądowali 
wczoraj o godz. 1l-ej na lotnisku w [e 
Bourget. 
Przeciętna szybkość wynosiła 195 
kilometrów. 
Dziś o godz. 5.30 lotnicy odlecieli de 
Rzymu. 3 
Język angielski 
w szkołach estońskich. 


Gdańs. 11 lipca. 
(Agencja Wschodnia) i 
Władze szkolne Estonit zamierzają 
zaprowadzić w szkołach język angielski 
zam'ast niemieckiego, który dotychczas 
był obowiązkowym językiem obcym w 
estońskiem szkolnictwie. 


Zbrojenia niemieckie. 


Bytom, 11 lipca. 

W Opolu utworzono nową szkołę lot- 
niczą, której kierownictwo obejmuje ka- 
pitan policji lotniczej, Laubschaft. 

Z zakazem kształcenia lotników woj: 
skowych niemcy dali sobie radę w ten 
sposób, że otwierają cywilnć szkoły lot- 
nicze, których program wyszkolenia jesi 
odpowiednio przystosowany do potrzeb 
wojskowych, oraz wyposażyli policję w 
samoloty pościgowe, które w razie o" 
trzeby można odrazu zamienić na apa" 
raty bojowe. 


i 


J 


j 


Znów strzał na Bałkanach 
à | 


GEN. ALEKSANDER PROTEGOREFF, 

przewódca macedońskiego ruchu rewo- 

lucyjnego, został zastrzełony przez nie. 

znanych sprawców. Bałkany să znów 
wzburzone. 

EERE 


Dostęp do armji 
czerwonej 


ma być zamknięty 
dia burżuazji. 


W Rosii sowieckiej czynione są przy 
gotowania do piątego poboru rekrutów, 
który odbędzie się mniej więcej za dwa 
miesiące. Jeszcze sześć lat temu pobór 
do armii czerwonej odbywał się drogą 
werbunku ochotników, względnie drogą 
nieregularnych mobilizacji, 

Praktykowane obecnie w Rosji regu 
larne uzupełnienie sił zbrojnych ma więc 
stosunkowo krótką historię. ,  - 

Wszystkie państwa starają się wyeli 
minować z wojska wszelkie czynniki po 
ktyczne, Wysiłki obecnych władców Ro 

ji idą natomiast w kierunku wniesienia 
o armji elementu politycznego i stwo- 
rzenia z niej siły politycznej, która była- 
by posłusznem narzędziem w rękach kie 
rowników polityki sowieckiej, i niejako 
oddziałem wojskowym partji komunisty 
cznej. 

W obecnym okresie przedpoboro- 
wym działacze wojskowi wskazują, że 
przez szereg tygodni przechodzić będzie 
ponad miljon młodych ludzi przez woj- 
skowe punkty zborne. Niewykorzysta- 
mie tej okoliczności dla celów obznaj- 
mienia tej masy z aktualnemi zadaniami 
partji komunistycznej i rządu sowieckie- 
go, — piszą moskiewskie „Izwiestja”, — 
byłoby nie do przebaczenia. 
| Czynniki rządowe postanowiły też, 
iż okres poborowy stać się ma potężną 
kampanją na rzecz partji komunistycz- 


Przy poborze tegorocznym specjalna 
uwaga poświęcona być ma ponadto nałe 
żytemu doborowi rekrutów. Chodzi o 
to, że w Rosji panuje nadmiar materjału 
ludzkiego, tak, że liczba poborowych 
trzykrotnie przewyższa zapotrzebowanie 
komend. Z pośród popisowych wybiera- 
mi więc będą nietylko najzdatniejsi pod 
względem fizycznym, lecz i pod wzślę= 
dem politycznym najlepiej „wyrobieni” 
rekruci, t i | 

Dostęp do armji czerwonej ma być 
zamknięty przedewszystkiem dla ele- 
mentów, które zbliżyły się do burżuazji 
t do zamożnego włościaństwa. i 

EAEE SPRZE SIW PIOSIU RN 
Barwy i zdrowie 

ludzkie. 


Pewien lekarz angielski dokonał osta- 
tnio cksperymentów, które dowodzą, że 
więcej lub nmiej sympatyczne dia oka 
ludzkiego barwy, odziaływują również 
w pewnei mierze i na zdrowie człowiie- 
ka. Okazało się bowiem, że jeśli ktoś lu- 
bi jakiś kolor i kolor ten przedstawi mu 
się przed eczy wówczas nerwy reagują 
spokojnie. d zauważyć dają się zupełnie 
spokojne uderzenia pisu 

Natomiast jeśli temu samemu osobi. 
kowi przedstawi się kolor. którego œi 
wie lubi, wówczas uderzenia pulsu stają 
się gwałtowniejsze, co oczywiśćie po- 
woduje rozstrój całego organizmit... Tak 
zam. kolgy mają coś do powiedzenia 
6 naszym zdrowiu. 


w Antwerpii wybuch! streik robotaiików portowych. Zycie w.porcie zaiafło. 
-~ Na zdjęciu —charakterystyczny widok opustoszałego portu | 


betni karnawał nadsekwańskiej stolicy 


YCH zwą ę 


letniego. —Niezmiernie urozmai- 


Paryż w pełni sezonu 


m 


cony program. — Wielka noc Paryża. — Wspaniale 
bale.—Zywe tętno życia.—Stolica bezustannej radości. 


Paryż, w lipcu, 

W życiu nadsekwańskiej stolicy zaz- 
naczają się szczególnie silnie dwa okresy- 
które sławę Paryża, jako międzynarodo 
wej stolicy, roznoszą po całym niemal 
świecie, Pierwszy to okres karnawału, 
okres bezustannych balów, radości i za 
bawy, — drugi to okres letni, nie mniej 
wspaniały od okresu arnawałoweśo, 
zaznaczający się równą ilością zabaw, 
uroczystości i wspaniałych imprez arty- 
stycznych. 8 

Ten drugi okres, tak zwany „karna* 
wał letni* przeżywa obecnie Paryż w ca 
łej pełni. — Zaczął się ów karnawał let- 
ni w pierwszych dniach czerwca i trwać 
będzie aż do drugiej połowy lipca, do 
dnia 14 lipca, kiedy to orkiestry całego 
Paryża wezwą „tout Paris“ do najwięk- 
szej radości, do uroczystości święta na- 
rodowego, święta zburzenia Bastylli i od 
zyskania wolności. Dzień 14 lipca, dzień 
francuskiego święta narodowego, koń- 
czy bowiem zazwyczaj wspaniałe uro- 
czystości sezonu letniego. Zakończenie 
następuje oczywiście w godnej formie... 
Bawi się i raduje wówczas naprawdę ca 
ły Paryż w, najodleślejszych swych za- 
kątkach.,, Wszędzie przygrywają orkie= 
stry, wszędzie tańczą wesołe pary*na ti- 
licach skąpane w słońcu miasta, 

Tegoroczny „karnawał letni“ stolicy 


bardziej renomowane bale w karnawale. 
Najwybitniejsze osobistości ze świata po 
litycznego, artystycznego i towarzyskie- 
„go wzięł udział w święcie tej radosnej 
nocy... Nawet budzący ogólną sensację 
¡maharadža z Kapurtali, przybył wraz z 
«całym swym orszakiem. _ Uroczystość 
| „wielkiej nocy“ odbyła się jak corocz- 
nie w Claridge. 

Główną atrakcją „wielkiej nocy” by- 
ły żywe obrazy, tak nazwane „frivolites 
du temps passe'. Najznakomitsze arty- 
stki przybierały na siebie postacie naj- 
bardziej znanych kobiet z przeszłych cza 
sów Paryża, — przedstawiając je w naj- 
różnorodniejszych pozach, I tak odżyły: 
cesarzowa Marja Antonina, madame. 
Sans Gene, cesarzowa Eugenja, oraz wie 
le, wiele innych, A. potem nastąpiły po- 
kazy najwspanialszych mód, podawanie 
|Jikierów, sporządzonych przez wybitne 
„osobistości, ze światła artystycznego, dą- 
jlej popisy choreograficzne, oraz tańce, 
tańce i tańce przy wielu innych niespo: 
dziankach... aż do białego rana! 

Po „wielkiej nocy“ nastąpiły wspania 
łe bale... Ile ich było? Trudno doprawdy 
je zliczyć... Do najwspanialszych należa- 
ły: bał u księżnej de la Tour d Auvergne, 
— dalej bal „wśród róż" bogatej Arjen- 
tynki, madame Lariviere, — oraz najwię 
ksza atrakcia: bal kostiumowy księżnei 


nadsekwańskiej tętni nie mniej żywem Daudeviile. Na ten ostatni bal przybyli 
życiem, niż wszystkie poprzednie. Bale, |wszyscy uczestnicy w strojach z czasów 
zabawy, przyjęcia, wspaniałe uroczystoś |Ludwika XVI. Nawet służba paradowała 
ci, połączone z najznakomitszemi koncer |w perukach i starodawnych liberjach. A 
tami i popisami artystycznymi, wypełnia | potem następowało wiele, wiele innych 


ją program każdeśo prawie dnia. Nie 
brak urozmaicenia, natomiast brak nie- 
kiedy wprost czasu, by zjawić się i wziąć 
udział w najważniejszych chociażby im- 
prezach, zabawach i uroczysłościach. A 
bawi się Paryż wspaniale, każda impre- 
za nęci, — wszędzie bowiem czaruje swo 
boda i kultura, właściwa tylko stolicy 
nadsekwańskiej.. 

Do najwspanialszych urozmaiceń te- 
go roku należała tak zwana „wielka nog 
Paryża" (la grande nuit de Paris). Impre 
za ta stała się już tradycyjną, jak naj- 


ifaprez, jedna  świetniejsza od drugiej, 
każda wśród czarującej atmostery, 
Sezon letni tętni ciągle żywem ży- 
ciem.. W Bois de Boulogne, owem głów 
nem centrum paryskich uciech, wre ży- 
cie w całej pełni. Obok Francuzów bar- 
(dzo licznie reprezentowany jest oczywi- 
iście świat międzynarodowy, Silny zwła- 
szcza jest w dalszym ciągu napływ Ame 
rykanów i Amerykanek. — Wszyscy 
przybyli biorą udział w każdej niemal 
„sensacii* tego letniego karnawału. Ce- 
chą bowiem życia Paryża jest to, że każ 


| Obrazki z Chin. 


Smok chiński, symbol dawnego cesar- 
stwa, wykonany z bronzu i polichro. 
mowany, stojący na dziedzińcu jednej 
: zę świątyń Pekinu. 


Wypoczywający kulis w porcie chiń. 
skim, z nięodłączna iajeczka na długim 
cybuszkit. l 

; PIENZW 


"Co może radjo 
pod biegunem? 


„World Radiò“ donosi z nowej Foug 
landji, że rozwój radiofonii na tej bądź 
co bądź, odludnej wyspie, przylega- 
jącej zaledwie do równie odlidnegó La 
bradoru — rozwija się nienajgorzej. Nie 
dawno właśnie zainstalowano w Sain 
John, w Nowej Founładji pół kilowato- 
wą stację. Studjo nowej stacji mieści 
się w „Newfounlad Hotel“. 

Stacja ma znaczenie istotnie donio- 
ste, łatwo to sobie wyobrazić, zważyw 
szy, że w ciągu ośmiu miesięcy surowa 
ziņa, huraganowe zamieci śnieżne i ma 
sy pływających gór lodowych sprawiły, 
że wsie i osady a także latarnie mor- 
skie wyspy, pozostawały poza lącznoś- 
cią ze światem. Nowa stacja wypełnia 
obecnie z powodzeniem lukę w komuni- 
kacji, przynajmniej w dostarczaniu wia 
domości ze świata. 

Komunikat prasowy nadawany jest 
codzień a koncerty i wiadomości spe- 
cjalne dwa razy w tygodniu. Najczęściej 
przekazywane są stacje w Montrealu. 
Toronto i w Stanach Zjednoczonych. 


IRNKRRNKERRRUKRKNA 


dy czuje się tu wszędzie swobodnie i 
swojsko i wszędzie zawsze ma dostęp... 

Obok balów nie brak i innych uroz- 
maiceń w karnawale letnim. A więc: wy 
ścigi, występy zagranicznych zespołów 
teatralnych, ciekawe wystawy sztuki 
plastycznej, i tak dalej... i tak dalej. 

Sezon trwa i znaczy się coraz nowe: 
mi niespodziankami. I dopiero w dniv 
14 lipca nastąpi oficjalna, lecz pozorna, 
pauza, która potrwa aż do jesieni, ażeby 
jednak wówczas odżyć znowu tysiącem 
uciech, igrzysk i zabaw... Słusznie tedy 
nazwano Paryż miastem bezustannej ra- 
dości... 


Streik bucowi 


EXPRESS" 


Str. 3 


Arny 


przynosi nieobliczalne szkody nietylka społeczeństwu ale í samym robotnikom 
Rzad winien podjąć się interwencji. 


iti ' Łódź, 12 lipca. 
Wczoraj na tem miejscu poddawa* 
liśmy krytycznej ocenie przystąpienie 
stdó streiku robotników budowlanych, 
podkreślając, że nadużywane prawa 
streiku, jako potężnci bron w walee o 
byt koliduje z interesem publicznym 
i narusza porządek społeczny. -Mimo 
to, sądząc z dzisięiszych doniesień „Re- 
publiki* — akcja streikowa rozwija Się 
w dalszym ciągu, magistrat zaś otrzy” 
mał: ultimatum, że 6 ile-do niedzieli nie 
podwyższy płac robotnikom  kanaliza- 


cyjny, od poniedziałku. zamrze wszel- 


ka praca. 

Do strejku przyłączyły „się wczoraj 
również i cegielnie w Radogoszczu. 

Zdawałoby się wobec tego, żę akcia 
streikowa przybrała charakter maso” 
wy. W istocie jednak masowość ta jest 
tylko pozorna, albowiem zasadniczo 
strejknie drobna 
ków, kierowanych ukrytą ręką zakon- 
spirowanego stronnictwa politycznego. 
Uchwała strejkowa zapadła głosami 
150 zaagitowanych robociarzy, ludzi 
bezkrytycznych, którzy: pozwolili ująć 
się demagogicznym hasłom nieobliczal- 
ża: przywódców. 

Ta garść ludzi, która porzuciła pra- 
cę i unicestwiła wszelkie próby poro- 
zutiema z przemysłowcami, wzięła 
tem samem na siebie odpowiedzialność 
moralną za ewentualne skutki obecne” 
go strejku. Przemysłowcy, którzy zao 
liarowali 14 procent podwyżki, daliby 
niewątpliwie więcej, gdyby nie zerwa” 
no z nimi tak nagle pertraktacji i po” 
stawiono przed faktem dokonanym. 


Nieobliczalność ludzi, którzy strejk | 


ten sprowokowali, jest tenm większa 


jeśli pod uwagę wziąć, że przez nie- | 


roztropnie porzucenie pracy robotnicy 
marnują bieżący sezoń budowlany, na- 
rażając przedewszystkiem. siebie «ia 
straty, które później trudno będzie o- 
kupić nawet ewentualną podwyżką. 
Powtarza się tu doświadczenie ostat- 
niego streiku włókniarzy, którzy, żą” 
dając 15 procent podwyżki, przystapili 
do strejku, a w końcu otrzymali po 
dłuższem bezrobociu zaledwie 5 proc. 
podwyżki i to dzięki interwencji rządu. 
który postanowił zatarg za wszelką 
cenę zlikwidowa!. | 


Kierownicy obecnej akcji robotni- | 


ków budowlanych starają się wszel- 
kiemi środkami osiągnąć pożądany dla 
siebie efekt, nawet z wyraźną szkodą 
tych, których interesy rzekomo repre- 
zentują, 

Ultimatum, wystosowane pod adre- 
sem magistratu, poparte groźbą unieru- 
chomienia robót kanalizacyjnych—jest 
dywersją przejrzyście polityczną. Cho” 
dzi bowiem o postawienie magistratu 
w przykrej sytuacji i to wówczas, kie- 
dy zamierzał on przystąpić do zrealizo- 
wania swych wielkich planów inwe- 


tylko część robotni- 


stycyjnych. na które otrzymał zresztą, że znowu Bogu ducha winna ludność, 


z Banku Gospodarstwa Krajowego Por 
ważne fundusze. 

Realizacja tych pianów nastąpić mur 
si zgodnie z opracowanym budżetem. 
Podwyższenie płac i tak rż dość wy” 
sokich, podważyłoby rówiówagę tego 
budżetu i mogłoby postawić wszelkie 
zamierzenia pod poważnym , znakiem 
zapytania. 

Z drugiej znowii stronv odnosi się 
to również do budowy domów robotii- 
czych, która miała się rozpocząć jesz 
cze w bieżącym miesiącu. Przez strejk | 
obecny sanforząd powieść więc może 
kolosalne straty. 

Za wspózawownietwo i konkurencje 


ściśle mówiąc zaś, ciż šami robotnicy, | 


którzy pozwolil, się sprowokować do 
niepotrzebnego strejku. 

Szkodliwość streiku dla wszystkich, 
dla całego społeczeństwa 
szym rzędżię dla samych robotników 
jest tu aż nazbyt widoczna. We włas” 
ym» więc interesie należałoby. bezro” 
bocie zlikwidować i wynaleźć inne mo” 
dus wivendi, które pozwoliłoby na roz- 
wiązanie obecici syfuacii w ten spo* 
sób, aby wilk był syty 1 owca cała, 

Dobrzeby -się stało, gdyby akcję 
medjący jną zechejały w tvm całym za” 


„a w pierw” 


tartw Hjąć w swe ręce ozynniki rządo” | Włoski minister skarbu hr. Volpł, które» 
wę, które dają zresztą gwarancję abso* | go faszyści sławili, jako cudotwórcę fi- 


partyinorpolityczną zapłacić więc. mo“ Rutgej 'bęzstrońności,, 


Zdjęcie nasze przedstawia malowniczy obrazek naszej woijennei flotyli rzecz- 


nei, oddającej honory wojskowe Panu Prezydentowi Mościckiemu 


w 


pińskim. 


„„Złituj się chociaż nan tem maleństwemi...' 


;——— — 


(Córka rzuciła się ma ojca 


i zadała mu cios młotkiem. 


Michał Międzyborski, handlarz wę- 
dróowny, zamieszkały stale w Łodzi 


przy ulicy Gdańskiej, był wśród sąsia-, 


dów znany ze skąpstwa. Krążyły o nim 
wersje, że posiada znaczniejszy maią- 
tek. 
Międzyborski był wdowcem. 
UZAMEŁEZ 


Swinie zdradziły opryszka. 
Bandyta Jodki Stefan Piuskota aresztowa- 
ony i skazany, 


AE £ Łódź, i2 lipca, 
ielokrotnie już karany za tę 
bandyckie 23-letni Stefan Pluskota 
zbiegł z Łodzi gd yż dowiedział się,. że 
policja wyśledziła jego kryjówkę. l 
Opryszek zainstalował sią we wsi 


picsa wiatu łaskie efo, gdzie jego 
przyjacia a posiadała drobne gospodar 
stwo. 


Kilka tygodni wypoczywał po łódz- 
kich wyprawach. 

Nie mógł jednak dłużej siedzieć spo- 
kojnie. Zdecydował się spróbować szczę 
ścia na terenie wi 

Pewnej nocy uzbroił «i ęw rewolwet 
i wyszedł na łowy, 

Gdy zauważył, że w mieszkaniu miej 
scowej nauczycielki Honoraty Jasińskiej 
są otwarte okna, bez namysłu wskoczył 
do pokoju. 

P, Jasińska jeszcze nie spała, Ujrzaw 
szy zbója z rewolwerem w ręku wszczę- 
ła alarm. Nadbiegli sąsiedzi z kłonicami 
i siekierami, 


Bandyta rzucił się do ucieczki i skrył 
się w ciemnościach, 

i Wieśniakom ni eudało się go odszu» 
ać. 

Nieustraszony opryszek tejże nocy 
zdecydował si ęna drugi występ, 

Dokonał włamania do chlewu gospo- 
darza Władysława  Malczaka i skradł 
dwie świnie, Bydięła zdradziły go swym 
kwikiem, gdy je prowadził przez pole. 

Tym razem nie udało mu się już wym 
knąć. 

Chłopi  przyłapali go ze świniami i 
chcieli dokonać samosądu. 

Policja uratowała opryszka od nie- 
chybnej śmierci, 

Przewieziono go do Łodzi, gdzie zo- 
stał osadzony w areszcie, 

Wczoraj znalazł się on przed sądem 
oskarżony o napad na nauczycielkę i kra 
dzieź świń, 

Wobu sprawach skazano go po 2 la 
la i 6 miesięcy więzienia. 


Jego najstarsza, zamężna córka mie- 
szkała gdzieś pod Warsząwą. Mąż iej 
był robotnikiem fabrycznym i bardzo 
mało zarabiał, Gdy zwracała się do oj- 
ca, prosząc źo chociażby o drobną po- 
żŻyczkę, stale otrzymywała odmowną 
odpowiedź. 

Przed kilku miesiącami spotkało ją 
straszne nieszczęście.-Mąż. jej — wsku- 
tck nieszczęśliwego wypadku w fabry= 
ce — ciężko zachorował i zmarł po- kil- 
ku dniach męczarni. 

Młoda kobieta z kilkurniesięcznym 
dzieckiem pozostała na łasce losu. Gdy 
napisała do ojca, prosząc o pieniądze, 
otrzymała lakoniczną odpowiedź: 

— Nie mogę ci pomóc. Jestem sam 
bardzo biedny! 

Nieszczęśliwa niewiastą po otrzyma- 
nin tego listu natychmiast w wyjechała ż 
dzieckiem do Łodzi. 

Ojciec nie chciał jej wpuścić do mie- 
szkania. 

— Zlituj się chociaż nad tem maleń- 
stwem — prosiła go. 

— Nie — krzyknął, 
drzwi, 

Rozegrała się tragiczna scená. , 

Nieszczęsna kobieta rzuciła się na oj 
ca, zadając mu cios młodkiem, który 
znalazła na stole. 

Rana okazała się dość lekka. Stary 
Międzyborski po kilku dniach powrócił 
do zdrowia, 

Córkę jego sąd skazał na 2 tygodnie 
aresztu, zawieszając wykonanie kary 
na przeciąg trzech lat. 


wskazując jej 


porcie ih 


_Nansowego- nagle EL dymisję. 
| 


| Po pijanema 
wywrócił wóz. 


i Łódź, 12 lipca. 

Straszny wypadek wydarzył się 
Ay domem przy ulicy Nowo-Kątneś 
nr. 14. 

48-letni murarz Jan Litke (Hrablow= 
ską 38), powracając wozem do domu 
napił się po drodze wódki. 

Po pijanemu nie zwracał uwagi na 
konia, który ruszył galopem. Przed do- 
mem przy ulicy Nowo-kKątnej 14 wóz 
wywrócił się do rowu. 

Litke został przygnieciony skrzynia- 
mi, które znajdowały się ha wozie. 

Doznał on ciężkich obrażeń cieles- 
wych. 


Pogotowie przewiozłto go do domi 


{w stanie nieprzytomnym. 


Napady i bójki. 


Łódź, 12 lipca. 

W polu przed posesją przy ulicy 28 
pułku Strz. Kan. na 30-letnią Marię Pó- 
gonowicz (Andrzeja 49) napadło kilku 
pijanych awanturników, którzy zadał 
iej cios w głowę kamieniem. 

Ranną pogotowie przewiozło do 
domu. ` 

Policja w sprawie napadu prowadzi 
energiczne dochodzenie. 

$ 

W bramie domu przy ulicy Zgier= 
skiej 21 poturbowano dotkliwie 24-let= 
niego robotnika Władysława  Sobies- 
kiego. Udzielono mu pómocy na stacji 
pogotowia. x 

"W. mieszkaniu własnem przy ulicy 
CAE 15 Marjannę Bartczak (Białec 
ka 50) pobili jej goście. Ranną opatrzył 
lekarz pogotowia. n 


p 
W mieszkaniu przy ulicy Nawrot 58 
pobito 38-letniego Juliana Sztengla (Ka 
mienna 6). 


Wypadł z okna 


z drugiego piętra. 
Łódź, 12 lipca. 

Wczoraj wydarzył się tragiczny wy 
padek w domu przy ulicy Zielonej 40. 

Henryk Tama, stojąc w oknie SWE- 
go mieszkania, znajdującego się na dru 
giem piętrze, nagle stracił równowagę 
i runat na britk, 

Nieszczęśliwy człowiek doznał cięż 
kich obrażeń cielesnych. 

Pogotowie przewiozło 
tala. 


Slusarz spadł z dachu 
trzypiętrowej kamienicy. 


Łódź, 12 lipca. 
Dom przy ulicy Miljonowej 21 był 
widównią strasznego wypadku. Pracu- 
jący na dachu trzypiętrowej kamienicy, 
24-letni ślusarz Stanisław Dopieralski, 
zamieszkały przy ulicy Gdańskiej 29. 


20 do szpi- 


poślizgnął się'i runął na bruk uliczny. 
Nieszczęśliwy robotnik doznał wstrzą 
su mózgu i 
ciała. 
Pogotowie w stanie agonainym prze 
, wiozło go do domu. 


ciężkich obrażeń całego 


n SEE 


— Mocno żałuję, mój przyjacielu, ale | BĘ 
afe mogę ci dać u siebie pracy. Wszy- 


stkie miejsca są już obsadzone. 
—-No, na tyle roboty jednak, 
moja, to się tam jeszcze zawsze miej- 
sce znajdzie, 
TOET S PE ALARE RENEE 


Feljeton. 


Na sirandzie w Sopofach : 


Sopoty wyszły wprawdzie 


ców Kominogrodu, 


sze, a więc również i w tym 
wodami modrego Bałtyku, 
Na strandzie widzi się znajome twarze 
z Piotrkowskiej i słyszy 
Piotrkowskiej rozmowy. 
-— Toe pan, panie Cwancygier? Pan 
też tutaj? 


— Tak jest, wzrok pana nie myli, pa Ro ih 
przyjechałem | PAGE 


mie Dreisygier. Wczoraj 
kurjerem... 

— Co słychać w Łodzi? 

— Co ma być słychać? Źle, jak zwy- 
kle... Grał pan już? 
dzie? 

— No — w kasynie... 

— Dai pan spokój, Cóż — to przy- 
jeżdża się tu na świeże powietrze po to, 
żeby grać? Zresztą wczoraj przegrałem 
nawet sporo... Ale — ale.. byłbym za- 
pomniał, mwszę pana przeprosić za jedną 
bagatelkę: musiałem w hotelu zmienić 
trochę nazwisko, zapisałem się — tak 
jak pan. 

—Cortll 

— Widzi pan — to jest ni pda 
Ostrożność nigdy nie zawadzi.. Ten u- 
rząd skarbowy dowiaduje «cię przecież 
o wszystkiem, wszędzie ma swoich lu- 
dzi i kontroluje, więc i ja wolałem — po- 
co oni mają wiedzieć, czy mnie pobyt w 
Sopotach kosztuje dużo czy mało... Nie 
spodziawałem się, że pana tu spotkam, 
więc pozwoliłem sobie... 

— To jest ordynarna bezczelność... 

Ja wypraszam sobie coś podobnego. 
Ja — uważa pan — nie wiedząc przecież 
że pan jest tu w Sopotach i kierując się 
takiemi samemi względami — zapisuję 


się wczoraj w pensjonacie na pańskie na | i 


o, to pan robi mi kawał i zapisu- 
e się fa moje! Niezłe. 
— Jakto? To pan zapisał się na — 


I w tem miejscu obu kupcom łódzkim 
wyciąśnęły się twarze i w milczeniu szli 
pewien czas jeden obok drugiego... -~ 

Wreszcie Dreisyśier  przystanął i 
rzekł: 

— Wie pan co, panie Cwancygier? 
Na ten urząd skarbowy niema osłatecz- 
nie żadnego — ale to żadnego lekar- 
stwal,.. 

Wzruszyli obaj ramionami, 

Rem. 
GITSANEE WOREK PIE ZOWISELAIZATO STRUK 


TEATR MIEJSKI. 

Dziś, w czwartek, jutro, w biątek oraz w sò- 
bote ostatnie trzy powtórzenia świetnego wido- 
wiska teatralnego „Golom? w inscenizacji Am- 
drzeja Marka, w wybornej obsadzie pań: Da- 
browskiej, Lubieńskiej, pp. Boneckiego, Kijow- 
skiego i Woskowskiego w rolach głównych. 

W niedziele wieczorem raz jeszcze dana bę- 
dzie przezabawiia farsa amerykańska „Jutro po- 
goda“ z Stefanją Jarkowska I Michałem Zniczem 
w rolach pópisowych, 


TEATR LETNI „GONG'. 

Rewia pióra Starskiego, dyr. Jastrzęoca, Sy- 
zietyńskiego i inych p. t. „Zona Się nie dowie” 
wzbudziła załnteresowanie wśród publiczności, 
która podczas całej akcji bawi słę wyśmienicie. 
Prócz ciekawych sketchów, Bolcio Kamiiński 
śmieszy do łez w swym wykładzie o „Teorii 
Darwina*, zaś Hanka Runowiecka z werwą 
temperamentem wykonuje finałowe piosenki. 

Dziś dwa występy! 9 godz. 8 5 10 Wwiacz 


jak | 28 


w oósłat- | ii 
nich latach nieco z mody wśród mieszkań | 58 
ale ostatecznie — 
„od biedy" — spore kilkanaściedziesiąt 
łodzian i łodzianek spotkać można zaw- | EEE 
roku nad; SE 


„znajome” z || 


i ich jest tak znakomita. 


Aktualny tekst K. Toma 


Dziś powtórzenie premjery pożegnalnej rewji 
w 2 częściach (14 odsłonach) Konrada Toma, J. Bocz- 
kowskiego i innych 


Sakum Pakum 


aask W programie między innymi: ipep 
w am M ea A O AE POWA or 0 1 z 


SAMUEL BAUMWOL 


Członek stowarzyszenia komiwojażerów 
Łódzkich o swej podróży zagranicę. 


Wykona Romuald Gierasieński. 


Wycinanki Łowickhie 


Sketch wokalny Bolska, Zdanowicz i in. , 


A kuku!.. 


Nieprawdopodobna awantura Bolska, Zdanowicz. 


Wzbronięte 


Sketch R. Gierasieński, 


Panienka z porcelany 


Sketch wokalny J. Boczkowskiege, 


The Rift Song 


Scena choreograficzna 
Primabalerina Anna Zabojkina ze swoim zespołem, 
Solistka Halina Zahojkina. 


Balet wschodni 
Taniec Macdiarski 
Orkiestra pod dyr. p. L. KANTORA. 


Dziś 2 przedstawienia o godz. 8-21110-2] 


Kasa czynna od I2-ej do 2-ej i od 4-ej 


polowie detuńe dla zagiony did 


Rysunki St, Dobrzyńskiego 


powstanie w Łodzi z inicjatywy Min. Pr. i Op. Sp. 


Łódź, 12 lipca. 

- Nierzadko zdarza się spotkać w gá- 
zecie ogłoszenie takiej mniej - więcej 
treści: 

Zaginął chłopiec w wieku — takim 
a takim... ubrany w paltko — takie a 
takie... włosy — takie a takie.. Kto spot 
kałby go, proszony jest o odprowadze- 
nie pod — taki a taki adres... 

Nierzadko zdarza się też, zwłaszcza 
w lecie, kiedy dzieci mają większą swo 
bodę ruchów, że małeństwo jakieś gi- 


ie... 

Są to incydenty, które — na szczęś- 
cie — przeważnie kończą się jednak nie 
zbyt tragicznie. Po większej części zroz 
paczeni rodzice odnajdują swe pocicsz- 
ki w komisariacie, dokąd dostały się 
one po mniej lub więcej burzliwych dla 
dziecięcej duszyczki przejściach i pery 
petiach. 

Jak dalece wypadki takie naogół nie 
należą do rzadkości, dowodzi fakt, iż 


Skóra rekina jest trwalsza 


niż wszystkie inne gatunki skór. 


Punktem bardzo ożywionego han* 
diu skórami rekinów jest wysepka Key” 
West, położona blisko Florydy w zato” 
ce Meksykańskiej. Okazało się, że skó- 
ry rekinie są tak trwałe, iż górują pod 
tym względem nad wszystkiemi inne* 
mi rodzajami skór; to też są one uży” 
wane w różnych odcieniach na torebki, 
rękawiczki, kapelusze i obuwie dam- 
skie. Ponieważ zaś są bardzo drogie 
więc traktowane są jako przedmiot 
zbytku. 

W! zatoce Meksykańskiej znajdują 
się całe roje rekinów. To też urządza” 
no tam na nie polowanie jeszcze na 
długo przed stwierdzeniem, że skóra 
Polowańo zaś 
głównie ze względu na mięsó, które 
w stanie suszonym, jako stokiisze, we- 


| 


nie zakupują pletwy rekinie, uchodzą” 


— jak się dowiadujemy — Ministerstwo 
Pracy i Opieki Społecznej przystępuje 
obecnie, w porozumieniu z samorząda- 
mi miejskiemi do zorganizowania we 
wszystkich większych miastach Polski 
t zw. 
pogotowia opiekurczego dla dzieci. 

Pogotowia opiekuńcze zajmą się spe 
cjalnie dziećmi zabłąkanemi oraz pozo- 
stawionemi bez opieki. 


Polem ich działalności będą głównie 
miejsca, na których gromadzą się tłu- 
my, a więc zwłaszcza ogródy, w któ- 
rych odbywają się zabawy ludowe, 
dworce kolejowe w dnie specjalne (pil- 
grzymkowe) etc. 

Pogotowie opiekuńcze dla dzieci w 
Łodzi może niejednokrotnie okazać się 
wielce pożyteczne, zwłaszcza ze wzglę 
du na przeważającą liczbę rodzin robot- 
a AA wśród ludności naszego sij 
sta. i 


drowało do Tunisu, Algieru i Marokka. 
Pozatem otrzymuję się z wątroby Te” 
kina doskonały tran, a chińczycy chęt* 


ce w państwie niebieskiem za smako” 
tyk. Zęhy rekina idą na wyrób różnych 
ozdóbek z kości, 

Prawdziwie z zapałem poluje się 
jednak od czasu, gdy stwierdzono, jak 
cenna jest ich skóra. Polowanie odby* 
wa się w ten sposób, że zarzuca się w 
morze sieć bardzo mocitą, długości 225 
metrów; sicć ta ma w dolnym końcu 
ciężarki ołowiane, dzięki którym roz* 
piera się; górny zaś koniec utrzymuje 
się na powierzchni, dzięki pływakom 
korkowym. 

Sieć ta tworzy rodzaj Ściany. Re” 
kiny—uganiaiac sie za rybatni, wnada* 


a Z A AA 


$ h < 1 


f 
a A O E W, 


mora 


EE - — 


8 Imeytadsie „tunty” 


o uszlachetnionej treści. 


|| Zmiana gustu amerykańskiej pus 


błiczności ku lepszemu. 


Z Ameryki zawitała do Europy mo» 
da dramatów „ktyminalno - dedektywi 
stycznych” i zapanowała wszechwład- 


jo nie w teatrach wielu stolic europejskich, 


, „Pod znakiem takich sztuk prosperu- 
ją już oddawna liczne teatry londyńskie. 
Bulwarowe teatry paryskie prześcigają 
się wzajemnie w prezentowaniu widzom 
coraz zawilszych zagadek sądowo — pū- 
licyjnych.., Berlinie nawet wielki 


BB) | Reinhardt sięga pośrednio do tego ame- 


rykańskiego repertuaru,  grując takie 

sztuki jak „Broadway“; „Artyści“ itp. 
Ale podczas gdy my w Europie wkra- 

czamy dopiero na drogę teśó swoistego 


PRE! | rodzaju sztuki teatralnej — amerykanie 


ostatnio są już nią 
chwycają się już 
nas jest jeszcze nowością, 


rzesyceni i nie za- 
dawna tem, co dia 
Wprawdzie 


AD |sztuki „dedektywistyczne" nie przestały 


interesować publiczności z tamtej stro- 
ny oceanu ale nie wystarcza jej już sama 
intrygująca fabuła, same najciekawsze 
nawet, podrażnienie nerwów na celu 
mające tricki, Powodzeniem cieszą Się 
obecnie tylko takie sztuki, które poza 
zagadkową treścią posiadają jeszcze in 
ne, głębsze walory, jak satyrę, humor, 
dobre, życiowe typy etc. 

Świełnym przykładem tej zmiany gu 
stów wśród amerykańskiej publiczności 
jest grana obecnie w Nowym Jorku z 
bezprzykładnem wprost powodzeniem 
sztuka „Pread Eagle", Jest to dramat 
„Kryminalny”, treścią jego jest wielce 
intrygująca zagadka na tle morderstwa, 
jednocześnie jedńak jest w sztuce tej du 
żo cięłej satyry na zmaterjalizowanie 
współczesnego społeczeństwaj geszet- 
ciarski patrjotyzm bogaczów, fałszywą 
Inością itp. 

Tego rodzaju sztuki cieszą się w A= 
meryce obecnie wielkiem wzięciem, co 
jest tem charakterysłyczniejsze, że na- 
ogół amerykanie nie znoszą sztuk o 
zbyt realistycznej treści, wymierzonej ja 
ko satyra przeciwko społeczeństwi. Sa- 
tyra w formie ciekawej zagadki krymi- 
nalnej darzona jest jednak aplauzem... 


/TEATR POPULARNY. 1 
eszcze tylko dziś i w piątek dwa przedsta- 
AGU Merunde wesołej krotochwili „Co on 
robi w nocy* z p. Bieleckin w arcykomicznej 
roli męża w kłopotach Kupony uigowe ważne, 
ceny od 3 zł. do 60 groszy. 
- „CHATA ZA WSIĄ". 

Niezwykła atrakcja letnia, jaką przygotowia 
je dyrekcja teatru popularnego dla całej kultu- 
ralnej Łodzi zrealizuje się w najbliższych dniach 
Premiera wielkiego widowiska „Chata za wsią 
odbędzie się w sobotę, dnia 14 b. m. w pięknym 
parku „Wenecja przy szosie Pabjamickiej 43 
(dojazd tramwajami do placu Reymonta) na ma- 
jowniczej polanie nadającej sie znakomicie na 
tego rodzaju atrakcje sceniczną. W widowisku 
tem bierze udział przeszlo 100 osób, a to cały 
zespół artystyczny, chóry teatralne i tow. Śpie- 
wu im. Moniuszki, liczny zastęp artystów oraz 
balet 15 osób, tabor cygański (konie, wozy, Sza- 
try). Próby pod reżyserją p. Mieczyńskiego 
postępują rażno naprzód. Ilustracja muzyczna 
podwojónej orkiestry teatru popularnego pod 
batutą p. Millora — zaś w czasie przerwy przy- 
grywać będzie w parku specjalnie zaangażowa- 
na druga orkiestra, Na polanie odpowiednio zbit- 
dowama j urządzona amfiteatralna widownia na 
5.000 osób. Efekty świetlne ogniami sztucznemi 
i rakietami, Tańce cygańskie i małoruskie ukła- 
du baletmistrza Majewskiego. „Chata za wsią 
grana będzie w parku „Wenecja w sobotę, nie- 
dziele, poniedziałek, wtorek, środę, czwartck, 
piątek i sobotę; początek przedstawień punktual- 
nie o zodź. 6-ej wiócz. Park otwarty dla publi- 
czności w soboty | medziele od 9 rano, zaś w 
dni powszednie od 5-83 po półudniu. 

Wobec wielkiego zalnteresowania publiczno: 
ci tem niecodziennem widowiskiem, celem utat- 
wienia nabywania wcześniejszego biletów dy- 
rekója teńtru uruchomiła 5 kas przedsprzedaży 
w różmych punktach miasta, a to: w teatrze po- 
pułarnym, w kwiaciarniach:; B-ci Dymkowskici 
(plac Kościelny 4) i p. Sałwy (Moniuszki 2), w 
teatrze w Sali Geyeta (Piotrkowska 295) praz 
w parku „Wenecja. Każdy, kto chee Gdet- 
chnąć świeżem powiettzejn I mieć godiią roz- 
rywkę, skorzysta z tego tygodnia niebywałej 
atrakcji letniej i pośpieszy Jó parku „Wenecia”, 
ją w sieci, wikłają się w nie, a rybacy 
je zabijają. Trafiają się tam okazy, ma- 
łące około tysiąca kilogramów.. Zabite 
sztuki wędrują na oną wyspę Kev" 
West, gdzie są specjalne garbarnie dla 
skór rekinich, 
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Dzieje słynnych „hochsfdppieich”. 


Udawały księżne, literatki, miljaderki. 
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SPLENDID 
JUTRO, PIĄTEK PREMJERA! 


W  Mentonie aresztowano niejaką|grała rolę literatki i laureatki nagrody > 


miss Evelinę Fiag, która w niezwykle 
wyrafinowany sposób obdzierała prze- 
ważnie bogatych amerykanów z gótów 
ki i kosztowności. Miss Evelina, nie- 
zmiernie piękna i elegancka dama, sta- 
wała w  pierwszorzędnych hotelach, 
gdzie zawierała znajomość z upatrzo- 
nym bogaczeni podróżującym oraz z 
żoną. 

Oczarowany wdziękami panny, ame 
rykanin po długich zabiegach dobijat 
się wreszcie utęskniońego sam NA Sam 
w pokoju hotelowym miss. Ale zawsze 
po tem słodkiem rendez-vous piękna 
Evelina ginęła z hotelu, a bogacz otrzy- 
mywał następujący liścik: 

„Ukochany! Zauważyłeś prawdopo-= 
dobnie, iż zostawiłeś u mnie Twój pier- 
ścień brylantowy i portfel z 5000 dola- 
rów? Pozwolę sobie przypuszczać, iż 
zostawiłeś mi to w upominku przez pā- 
mięć tych słodkich chwil razem spędzo 
nych! Gdybym się myliła, napisz, a z 
przyjemnością prześlę to wszystko 
Twej Szanownei Malżonee“. „AES 

Kawały podobne nie zawodziły miss 
Flugz nigdy i dopicro w Mentonie wpa 
dła biedaczka, gdy ostatnio poznany i 
zoperowany w ten sposób bogaty mā- 
larz, podróżował ze swą modelką, po- 
daną fikcyjnie w hotelu za żonę i dltego 
nie krępowany obawą skandalu, zanim 
panna Eyeilna zdążyła ulotnić się z Men 
tony, oddał sprytną uwodzicielkę w rę- 
ce policji. 
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Zbyt szybko skończona kariera Eve j 
liny Flagg nie pozwoli jej rozwináćj 


skrzydeł i stanąć w rzędzie tak zwa- 
nych hochsztaplerek, jak naprz. Marta 
Barth, która mimo, iż liczyła sobie 40 
lat i pozbawiona była wszelkiego tiroku 
potrafila przez długi czas uchodzić jako 
pruska ksieżniczka Malgorzata. 
Najwytworniejsze damy ubiegały: się: 
o zaszczyt podejmowania tej arysto- 
kratki i pozwalały się w riajordynar- 
niejszy sposób naciącać na grube sumy. 
Podgbnie miata się rzecz z Hrabina“ 


Toerock. Jako 17-letnia dziewczyna u-| 


cjekła ona z domu do Budapesztu i po 
rozmaitych przygodach, wśórd których 
nie brakowało i krat więziennych, otwo 
rzyła w Wiedniu luksusowy pensjonat 
tylko dla najwyższej arystokracji. Po- 
tem w Monachium pod nazwiskiem zna 
nej rodziny miljarderów amerykańskich 
zajmowała w jednym z hotelów całe pię 
tro, Stamtąd udała się do Drezna, gdzie 


parasurama a a ej | — Jakiś nieznany mi mężczyzna za- 

"a i N isali powiadał swą wizytę w sprawie dyxon1 

/  BERNBROUX. NĀ nej u mnie kradzieży. Cnciał się zapew- 
i RAA 


f 
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" W bankach, u bankierów, jubilerów 
| handlarzy antyków poczyniono zastrze 
tenia i przedsięwzięto wszelkie znane 
władzom śledczym środki ostrożności, 
— Nadaremnie| Moi oprawcy, oka- 
zało się, byli mistrzami w swym fachu. 
— Czy pani uwierzy, że mimo wszy 
stłko, mimo zbrodniczego oszukania 
mnie, mimo najpotworniejszych kpin z 
mego uczucia, mimo że Marję uważałem 
ta wspólnika szajki bandyckiej, kocha- 
m w dalszym ciągi tę kobietę i z drżę 
iiem co rano brałem gazetę do ręki, co- 
ąc się wieści „že moja biedną nieszczę- 
sliwa Marja znajduje si ęza kratą wiqzien 
JĄ. 
| — Tak kochałem poraz pierwszy == 
scchylając głowę powiedział Limi. urs, 
— Czy to już koniec historji? ~- led- 


wie dosłyszalnym szeptem spytat: Fela, 


widząc, że Limburg przerwał opowieść, 
— Niestety, droga pani, to dop.ero 
moczątek mojej 
ciężko Limburg, 
— Niezwykle smutne opowiada par 
dzieje — zauważyla 
dalszego ciągu. 


one w końcu w siatkę sprawiedliwości | 


Finke. 


PRZEKLENSTWO KRWI. 


POWIEŚĆ SENSACYJNO-KRYMINALNA. 


tragedii — westchnął mu dziś jeszcze jestem 


Fela. — Słucha! 


Nobla. | 

W galerii wybitnych hochsztaple-| 
rek niepoślednie miejsce zajmuje rów- | 8% 
nież Annie Sanneck, która w Berlinie | 68 
jako rzekoma małżonka wielkiego księ- |$ 
cia rosyjskiego, osiągnęła fantastyczny 
wprost sukces „moralny“ i materjalny.|k 

Nie mniejsze też sumy zdołała wyłu 
dzić od całej masy naiwnych i próżnych 
amerykańka Katarzyna  Taintor, która 
cały rok stanowiła istną sensację Zu- 
rychu. 

Zajmowała ona z całym dworem 0-= 
gromny apartament w jednym z najwy 
tworniejszych hoteli, urządzała bale ijf 
przyjęcia. 

„„Miljarderka* naciągnęła na pożycz- |] 
ki kógo tylko się dało, nie wyłączając 


w 


CZ aron ję, WMA F ŻY i 

statecznie aresztowano ją, gdy za- |Ę niebezpiecznym 

mówiła dla siebie specjalny pociąg lu-|$ z p Jeśt Reinhold Schiinze! 
ksusowy i nie uiściła zań zapłaty. W jako 


więzieniu Katarzyna Taintor powiesiła 
się na jedwabnym szalu. 

. - Tak smutno kończy się zazwyczaj 
karjera tych barwnych motyli: wpadają 


a stamtąd wędrują na pokutę do wię- 
zienia. 


REŻ 


To księżyc jest winowajcą 
== twierdzą uczeni... i zakochani. 


cowych. | 
Że największe zbrodnie i najwięk- 
sza ilość zbrodni przypada na pełnię. 
"Tę listę przestępstw księżyca uzu” 
petiit doktór . Funke swoją teorią, iż 
wybuchy wulkanów i trzęsienia ziemi 
powodunie siła przyciągania księżyca. 
— W'głębokości 70 kim. pod ziemią 
— mówi doktór Funke — jest ocena 
gorącej lawy, Na tę roztopioną: masę 
oddziałuje magnetyzm księżyca równie 
ą 1 TZ silnie jak na masy wodne w otwartych 
morza zależy ód księżyca. - Wiadomo, | morzach: W oceanie- roztopionej lawy 
że śwłatło księżyca wpływa na lunaty” | są takie same przypływy i odpływy, 
ków, że kabalarze średniowieczni przy | jak w oceanie. i 
pisywali: mu szczególne właściwości w | . Na zasadzie swojej teorji doktór 
dziedzinie erotycznej, Funke przeczy, iakoby ziemia stawała 
Zmaleźli się uczeni szperacze, któ” | się chłodniejsza. 
rzy dowiedli, że wszelkie doniosłe zda” Nie łudźmy się więc, że kiedykol- 
rzenia polityczne od wieków zdarzały | wiek ustaną grożne wybuchy wulka” 
się w tych.samych kwadrach księży” I nów i trzęsienia ziemit 


Pokazuje nam sierp lub pyzate obli- | 
czę, uśmiecha się na pogodnem. niebie 
lubgróźnie patrzy z za chmur — a ni- 
gdy nie przestaje wywierać wplyw 
na nasze losy. Ba! jest podobno przy” 
czytią wszystkich kataklizmów i więk* 
szości nieszczęść na ziemi. 

Tak twierdził Rudolf Falb, twórca 
teorii tak zwanych ferzinych dni, i tak 
twierdzi uczeń jego, „doktór Erazm 


Wiadomo, że przypływ i odpływ; 


nić, czy go przyjmę i kiedy mnie może 
zastać. Byłem już przyzwyczajony do 
rozmaitych wywiadów dziennikarskich, 
dedektywów - amatorów, bezinteresow- 
i ofiarujących mi swoje usługi za nie- 
znaczną oczywiście zaliczką na koszta, 


ak, że i ta zapowiedź nie wzbudziła me- 


z Rz i lz z E 


e 


śo zainteresowania, 

— Próbowałem się bronić przed na- 
tarczywością ludzką, jednak nieznajomy 
prosił mnie uprzejmie, przyczem zazna- 
czył, że ma mi coś ważnego do zakomu- 
nikowania, Zrezygnowany zgodziłem się. 


10) 

— Tak minęły trzy długie tygodnie, 
w czasie których zamęczali mnie roz- 
maici agenci kryminalni, dedektywi, in- 
spektorzy policji, kilkakrotnie byłem 
wzywany do sędziego śledczego, wogó- 
le stałem się centralnym punktem zagad 
ki kryminalnej, dokoła której głowiła się 
setka osób wraz z najtęższemi siłami po- 
licyjnemi na czele. 

— Oczywiście policja na trop wpaść 
nie mogła, gdyż, ryzykując własną oso- 
bę, podałem fałszywy rysopis Marji. Sta- 
łem*się przez to współprawcą przestęp- 
stwa i gdyby ni emoja dotychczasowa 
reputacja i stanowisko przedstawiciela 
poważnej i szanowanej firmy z pewność: 
cią zarzuconoby mi symulację. Teraz dopiero zauważyłem, że gość 

— Nie miałem dość siły woli, aby o- mój miał blizny na obu policzkach, tax 


à 


puścić willę i przenieść się gdzieindziej.ijak to praktykują burszowie niemieccy, 


— Po upływie pół godziny otwiera- 
łem drzwi eleganckiemu, powiem na- 
wet wytwornerńu panu, z monoklem w 
oku, żakiecie, lakierkach. W ręku trzy- 
mał sztywny kapelusz, laskę z srebrną 
gałką i kanarkowe zamszowe rękawicz- 


— Pan van Limburg? — spytał przy- 
były. 

— We własnej osobie — odpowie- 
działem. Pan pozwoli do gabinetu, 


A SRG S ; NE Ta EE A 
jo pracy byłem niezdolny, co szerowie |twarz miał inteligentną, mądre wysokie | 


moi zrozumieli, przysyłając mi młodeżo|C4D!0, ręce arystokraty i takież obej- 
le: zwykwaliikowanego zastępcę, które ście, 
wdzięczny za — Cem moge panu służyć? — spyta- 
wyrękę w tym krytycznym momencie, łem zaintrygowany. 

= Pewnego. dzia, ajk zwykle, sedzia 
łem zadumany przy biurka, gdy ©dez-; 
wał się ostry dzwonek telelonu 


— Czy jesteśmy sami? Czy można tu 
taj bezpiecznie mówi? — spytał przyby= 
ły. 


Wielki podwójny program! 


CZLOWIEK 


E W roli tytułowej imomusmzaswwa 


OLGA CZECHOWA 


Marzeniem wszystkich dziewcząt i kobiet, panien i mężałtek, 
wdówek i rozwódek, podlotków i matron, niewiast w wieku 


HGOBIRE no WSZYSTKIEGO 


1 i 


OGNIU 


Tragiczna Śmierć 


ambitnego kapitana okrętu 

Francuski kapitan marynarki Teodor 
Thomas z Belle Ile, miał poprowadzić w, 
tych dniach do Cannes jacht „Sjesta”, 
zakupiony przez d-ra Chactas. 

W chwili, w której okręt miał wypły 
nąć z portu, skutkiem jakiegoś taktycz= 
nego biędu, przewrócił się va bok ! zam 
cząj zwolna zańurzać się pod wodę. 
Wprawdzie marynarze z łatwością przy 
«wróci wkrótce jacht do normalnej po- 
zycji, kap. Thomas, zraniony w swej ain 
hicji marynarza, wszedł szybko do swu 
iet kabiny i powiesił się, Gdy marynorze 
wywaążyli drzwi kabiny, kap, Thomas 
już nie żył. 


Dyżury aptek. 

Dziś, w nocy, dyżurują następujące apteki: 
M. Lipca (Piotrkowska 193), E, Milleta (Piotr= 
kowska 46), W. Groszkowskieęo (Koustanty- 
nówska 15), A. Perełmana (Cesielniana 64), TR 
Niewiarowskiego (Aleksandrowska 37), S. Tan- 
kielewicza (Stary Rynek 9). (b) 


+wmei 


— Jesteśmy sami — odpowiedziałem 
sięgając mimowoli do szuflady po Erata 
ning, 

— Panie Limburg, niech się pan nia 
czego nie obawia, przychodząc do pana 
ryzykuje wiele, czynię to jednak ©% po 
budek szlachetnych i włos z głowy pa- 
mu nie spadnie, Proszę o zapewnienie 
mi tego samego. 

— Zapewniam pana — odpowiedzia« 
łem niezwykle podniecony. 

— Niestety smutnie przynoszę panu 
wieści, Co zawiera list nie wiem, mam 
go doręczyć i odpowiadać panu szczerze 
na wszystkie pytania, Tak prosiła mnie 
przed śmiercią Marja: œ: è ao 1 

i A s ; i i a 

Gdym powrócił do przytomności, 
stał nademną nieznajomy, cucąc mnie ta 
kimś o ostrej woni środkiem. 


— Więc Marja ni eżyje? — spytałem, 
przyczem musiałem wyglądać okropnie, 
gdyż nieznajomy wziął mnie pod 
ułożył na sofie, podając mi list Marji. 

— Niech pan przeczyta, Równicy: je» 
stem ciekawa co ona do pana pisze, — 
powiedział szorstko, tonem pawie roze 
kazującym. 

— Zdaje mi się, że list jest do mnie. 
Tak pana przyanjmniej zrozumiałem — 
odpowiedziałem spokojnie ochłonąwszy 
po pietwszem wstrząśnieniu. 

— Pan wybaczy taki już jest wam 
lton, Pańskie omdlenie wyprowadził 
mnie z równowagi, objawy słabości draż 
nią mnie okropnie, — powiedział już 
znacznie uprzejmiej nieznajomy. 


(D.en.). 
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W Diróznie sfraż ogniowa pro buje nowego wyfiałazku " w dziedzinie gaszenia ognia. Zdjęcie jest interesujące także z tego wzgledu, 1% 


specialnie w tym celu zbudowane pawiłony drewniane, które sp 


uszy 


są niezawodnym Środkiem ustalenia fożsamości 


ìi określenia charakteru człowieka 


W dzisiejszyci czasach nie iest ła” 
two zbrodniarzowi ukryć się przed po* 
licją. Policja. bowiem posiada teraz iie 
tylko albumy z fotografiami włamywa” 
czów. oszustów i morderców, posiada 
ona też bogate Zbiory odcisków pal 
ców różnych podejrzanych osobistości. 
Farbowane włosy i doprawiane brody 
mało komu mogą dziś pomóc. 

Ostatnio wynaleziono nowy środek 
niezawodnego stwierdzenia, tożsamości 
osoby. Ustalono mianowicie, że nisma 
na świecie dwu ludzi, którzyby nt.eli 
jednakowe uszy. 

Nawet włędy, gdy dana Osobą ze” 
chce poddać się operacji, by cełowo 
zmienić kształt uszą. nie uda się to cał- 
kowicie, a mie uda się z tego choćby 
powodu. że na muszli pozostanie pew” 
na blizna. Ten nowy Środek — badanie 
uszu — jest dla kryminalistyki o tyle 


terów, utrzymują, że o pewnych ce- 
chach charakteru można wyrokować 
już nawet na podstawie barwy wro- 
SÓW. 

Mówią np., że błondyńt Są zazwy* 
czaj chłodni. bardza pracowici i umy” 
słowo dobrze rvoZwinięci, Włosy czar” 
ne oznaczają natomiast w rasy białej 
fantazję, wymowność i żywość. Ludzie 
np. 6 kolorze włósów rudym sa zawsze 
w dobrym humorze. 

Bardzo dużo o charakterze danego 
człowieka mówią też jego ręce. Tak 
np. kto trzyma ZW ykle dłonie wycią” 


ESAD AE a 


oH ra 


AAN teń' skłonny jest do rozwagi. 
Człowiek bierny, który woli, by za 
niego inni myśleli, ma zazwyczaj ręce 
zgięte. Dłonie stale złożone w kułak, 

znamiottują człowieka, który usilnie do 
czegoś dąży, mogą jednak oznaczać też 
żądzę zemsty. 

Dłoń 
rych możnaby powiedzieć, że się tro” 
dzili do robienia interesów, Wąskie 
stawy dłoni nakazuią ostrożność, sze” 
rokie natomiast budzą ufność. Wąskie 
idłonie posiada zwykle człowiek nie 
majacy ochoty do pracy. 

BL TER 


Echa huraganu nad Polską. 


dogodniejszy od robienia odcisków pal- | 


ców, że można robić 
studja nad niemi zupełnie niepostrzeże” 
nie, bęz wiedzy badanego. 


Rzeczoznawcy utrzymują dalej, że p 


i włosy są doskonałym środkiem 
stwierdzenia tożsamości. Przy pomocy 
włosa policja może ustalić rasę i płeć 
zbrodniarza, nie potrzebując uciskać 
się do badań mikroskopowych. 

Po szeregu prób udało się miano” 
wicie wynaleźć 
latwo można odczytać nawet ciężar 
ludzkiego włosa! A dalsze doświadcze” 
nia wykazały np. że włos chińczyka 
czy japończyka jest o 60 proc. cięższy 
od od włosa człowieka białego. Nato- 
miast włos murzyna jest lżejszy o 60 
procent od włosa europejczyka. ba” 
dano wreszcie, że włos mężczyzny wa” 
ży © 18 proc. więcej, aniżeli włos ko” 
biety, 

A gdy dzięki tym sposobom wzże” 
nia włosów uda się np. ustalić rase i 
płeć danego zbrodniarza. policia ra- 
tvchmiast bierze się do przeglądania 
fotografii uszu i odcisków palców i za” 
zwyczaj w bardzo krótkim przeciagu 
czasit ustala zbrodwiarza. 

Trzeba jednak wiedzieć, że poza ce” 
lami ktryminalistycznemi studium oso- 
błiwości ciała ludzkiego. kształt jego 
poszczególnych części oraz ich wyraz, 
służyć nieraz może jako podstawa ogól 
na do określenia charakteru człowieka, 

Mówi się np. że oczy są zwiercia* 
dłem duszy. Jeśli tedy mówi się o kimś 
zaraz po pierwszym z nim spotkaniu. 
że wydał się nam sympatyczny. wyni- 
ka to stąd jedynie. że wyraz jego oczu 
nam się podobał. 

Lecz nietylko w oczach tlewią za- 
gadki charakteru. Bo ludzie, którzy 
długo zajmowak się badaniem charak: 


taką wagę, na której 
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zdięcia uszu i|' 
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Zdięcia, dokonane w majatku JAKTFORY POD „WARSZAWA, ilustruia grozę 
huraganu. Huragan, który przeszedł w cý stronie, ściął. zupełnie stare. po 309 
lat liczące wierzby, przewrócił stajnię dła koni, czyniąc z nią w powietrzu 
istne salto mortale, zmiótł dach stodoły, a nadto poniszczył w parku stare 
świerki i jodły. Rzeczą jest charakter ystyczną, że pozostawił w spokoju zu- 
pełnem Kominy róż i bra UR 


dowanie posła 3.1. 5. w Albanii 


pepa wrażenie w Białogrodzie. 


Białogród, 11 lipca. 

Wczoraj wieczorem nadeszły ti ze 
stolicy Albanii, Tirany, niepokojące wia- 
dotmości, jakoby zamordowano tam po- 
sła iugosłówiańskiego przy rządzie al- 
bańskim, Stanoiję Michajłowicza. 

Rząd albański rozpuszcza pogłoski, 
jakoby morderstwo było aktem zemsty. 


. Miał go dokanaé pewien albańczyk, któ- 
rego syn padł niedawno od kuli żandar- 
mów jugosłowiańskich w czasie zajścia 
granicznego. 

Zbrodnia ta grozi bardzo poważinemi 
powikłaniami na Bałkanach. Wywołała 
ona w Białogrodzie piórunuiące wraże- 
nie. 


szeroką imają ludzie, o któr 


a lono, skonstruowane sa w najnowszy m niemieckim stylu, tg u nas 
nieznanym, 


Rece, oczy, włosy 


Komu uśmiech- 
nął sie los? 
Pierwszy dzień ciągnienia 
MI klasy. 

40.000 zł. nr. 110793. 


20.000 zł, nr. 100544. 

2.000 zł. n-ry 64595 89480, 

1.000 zł, n-ry 64054 92579. 

500 zł, n-ry 68638 76614. 

400 zł. n-ry 37632 86470 90024 106155 
117569. 

300 zł, n-ry 7297 23449 28534 29071 

40118 40405 44685 45163 45586 46812 
78156 85182 66768 70923 118172 142518 
147846. 
250 zł. n-ry 780 1195 5364 7544 8226 
8526 10354 13002 13276 13413 14434 
15245 20155 21031 21037 23219 23839 
24550 24840 25106 25149 27125 29651 
31149 31764 34083 36293 39915 40086 
41627 44971 48823 49101 50000 51268 
53334 53511 56063 57374 58101 59180 
50678 63379 64676 68796 70187 71446 
81381 82254 82260 84611 85115 86976 
RE OC 92540 92161 94313 101754 
102752 107206 107759 108234 109179 
109300 111922 112530 119013 
121668 121911 123913 124501 130240 
132752 135645 135783 138397 
139099 142609 142743 144258 
145374 147011 147024 148167 
149652 154725. 


(Eo usłyszymy przez radjo 


dziś, w czwartek 


12-go sierpnia? 


.13.00—13.10 — Sygnał czasu, hejnał z Wice 
ży Marjackiej w Krakowie, komunikat Jotniczo- 
meteorologiczny. 13.40—15.00 — Przerwa. 15.00 
—16.20 — Komunikaty: meteorologiczny, gospo 
darczy oraz nadprogram. 15.20—17.00 — Przer- 
wa. 17.00—17.25 — Odczyt p. t. Francia, a woj- 
na świalowa — odczyt H — wygłosi dr. Michał 
Sokolnieki. 17.25—17.50 — Odczyt pt. Połowy 
potworów morskich — wygl. p. Radosław Kra- 
jewski. 17.50—18.00 — Przerwa. 18,00—19,00 — 
Audycja literacka. 19.00—19.20 — Rozmaitości. 
19,.20—19.30 — Przerwa. 20.05 — Koncert wiec- 
czorny. Transmisja z Poznania. W _ przerwie 
biuletyn „Messager Polonals'* w jęz. francuskim 
2200—2205 — Sygnał czasu, komunikat lotni- 
Szo-meteorologiczny. 22.05—22.20 — Komimi- 
katy PAT. 22.20—22.30 — Komunikaty: policyj- 
nv, sportowy, nadprogram. 22.30—23.30 — Trans 
misia muzyki taneczici z kawidmi Gastronomia 


Szczątki mamuta 
na Wołyniu. 


Na 6 kim. od Łucka, niedaleko szo” 
sy, prowadzącej do Kowla, znaleziono 
|| onegdaj ma polu szczątki szkieleru ma” 
muta. Ogólnie przypuszczają, że w tem 
miejscu znajduie się cały szkielet tego 
zwierzęcia. 

Przygotowawczę prace da wyxsoDA 
nia całego szkieletu są w toku. 


Przechodząc przez ulicę 
rozejrzyj się uważnie, unik- 
niesz Kalectwa i śmierci. 


I m NN, O 


Niedzielne boje ligowe 


zmienią zasadniczo układ 


sił w fabeli mistrzowskiej. 


Turyści kończą w niedzielę l-szą serję rozgrywek. 


Przyszła niedziela przyniesie znowu] 


wiele dreszczów i emocji zwolennikom 
piłki nożnej. Mistrzostwa bowiem znajdu 
ją się już w takiej fazie (koniec I-ej run- 
dy), iż drużyny biorące wgrze udział nie 
śmią lekceważyć najsłabszego nawet 
prezciwnika, I to nietylko te, pretendu- 
jące do tytułu mistrza Polski, lecz wszy- 
stkie bez wyjątku dla wywalczenia s0- 
bie zaszczytniejszego miejsca w tabeli i 
w obawie przed groźbą spadnięcia do 
kl. A. muszą. dać ze siebie wszystkie, 
aby zwyciężyć. - 

Z pośról. wylosowanych na tę niedzie 
lẹ pięciu spotkań, łodzian najbardziej 
absorbuje wynik meczu w Toruniu, 


TKS, — TURYŚCI 


Fioletowi meczem tym zakończą l-ą |; 
runde rozgrywek. Po zwycięstwie w pię 
knym stylu odniesionym nad Warsza- 
wianką, Turyści wyjadą z Łodzi z więk- 
szą ochotą do walki i wolą zwycięstwa. 
Za świetną grę tyłów łódzkich — ręczy- 
my, Obawiamy się o grę napadu fioleto- 
wych, którzy od niepamiętnych czasów 
był piętą achillesową zespołu b. mistrza 
Łodzi. 

Atak fioletowych na meczu z War- 
szawiankaą, ni ebył pełnowartościowym. 

emu z pięciu napastników czegoś 
brak, 

Zasadnicza jednak rzecz tkwi w tem, 
aby już raz nareszcie kierownictwo fio- 
letowych zdecydowało się co do ustale- 
nia na stałe składu ataku. Przodujące 
drużyny w Lidze grają w jednym i tym |P 
samym składzie stale, a zmieniają 
tylko na wypadek kontuzji poszczegól- 
nego gracza lub niemożności wystąpie- 
nia w barwach drużyny (dyskwalilikac- 
ja), Z miany jednakże fioletowych w ata 
ku dają się zauważyć na każdym meczu. 
I stąd właśnie te liczne porażki, które 
pozbawiły Turystów 14 punktów, możli- 
wych do zdobycia. 

Mistrz polskiego Pomorza, TKS, obec 
nie znajduje się we „wspaniałej formie, 
czego dowodem są jego zwycięstwa nad 
ŁKS- -em i Śląskiem. Toruńczycy mają 
więc więcej atutów, pozwalających wie 
rzyć w ich zwycięstwo jak własny teren, 
publiczność i tp. 

Podkreślając jeszcze raz, że Turyści 
będą mieli w TKS. bardzo groźnego prze 
ciwnika i jeden z najtwardszych orze- 
chów do „zgryzienia, nie mniej jednak 
K.S, musi ulec, jeżeli Turyści. potrafią 
chcieć wygrać. 

Zainteresowanie zawodami TKS, — 
Turyści jest ogromne. „Dziś na ustach 
każdego sportowca czyta się pytanie — 
kto zwycięży? 

Przygniatająca większość wierzy nie- 
złomnie w sukces swego mistrza, który 

odniesionem zwycięstwem „przpsporzy 
sobie nietylko jeszcze liczniejszych ZWwo- 
lenników, lecz poprawi swą pozycję w 
tabeli i zadokumentuje, że jego poprawa 
formy jest stałą, zapewniającą mu dal- 
sze sukcesy w mistrzostwie. 

Fioletowym wraz z całą Łodzią spor 
tową życzymy powodzenia! 


ną drużynę we wszystkich linjach 


$6' 


T.|ty i IFC: 


W Poznaniu Warta podejmować bę- 

dzie sympatyczną drużynę lwowską. 

uCZEDZYCH ', nestora piikatstwa polskie- 
go. 

„Czarni“ obecnie posiadają ŻY pa 
ch 
zwycięstwo nad Polonią 3:0, stawia ich 
w rzędzie najlepszych zespołów piłkar- 
skich w Polsce. Trzeba bowiem pamiętać | s 
że Iwowiacy wystąpili | z dwoma rezer- 
wowymi graczami w ataku, a ubytek ich 
nie dał. im się wcale we znaki. Jeśli 
chcą oni wyjść z honorem i zwycięsko z 
walki w Poznaniu — muszą przyłożyć 
wielką wagę do spotkania niedzielne- 
go. 

Warcie w tym roku sprzyjd szczę- 
ście w rozgrywkach mistrzowskich. Gra 
jąc u siebie w domu mają zwycięstwo 
zapewnione zwłaszcza, iż cała drużyna 
gra ostatnio wspaniale, począwszy od 
barmkarza a skończywszy na skrzydło- 
wym. 

Z wpadem zwycięstwa nad Czarny- 
mi, Warta zajmie I-sze miejsce w tabeli 
rozgrywek. 

Śląsk w niedzielę rozegra prawdopo 
dobnie swe przedostatnie spotkanie o 
mistrzostwo Ligi * Wisłą, rezygnując z 


dalszych rozgrywek. Mocno wątpliwe, 


czy ślązacy zdobędą choć na Wiśle jeden 
punkt, gdyż ta żadną miarą nie będzie 
ich lekceważyć, mając żywo w pamięci 
mecz z ŁKS-em, co wskutek zlekceważe 
nia go utraciła bezpowrotnie dwa cenne 
punkty, ponosząc na swym terenie ha- 
niebną porażkę, 
Pogoń zjeżdża do Warszawy na 
mecz z Polonią. Spotkania powyższych 
żyn mają już ustaloną markę w ko- 
łach sportowej Warszawy, Tak Polonia 
jak również i Pogoń nie reprezentują 
obecnie najlepszych zespołów polskich, 
czego dowodem są ostatnie ich wyniki. 


Wynik tego spotkania zależeć będzie 
od nastroju psychicznego graczy, publi- 
czności oraz sędziego, słowem -— od 
przypadku, 

, „Wreszcie w Krakowie Hasmonea 
zmierzy się z Cracovią, Pewną zda się 
porażkę poniosą Iwowianie, gdyż $ospo- 
darze grają świetnie, a ostatni wynik re- 
misowy z IFC., uzyskany przez nich i to 


jeszcze w Katowicach — stawia ich na 


przedzie Ligi PZPN-u, obok Wisły, War 
Dużo będzie zależało, czy Ura 
covia nie raiti i przeciwnika, jak to 
miało miejsce obieg ego tygodnia z Wis 
łą na meczu z -em, 

Tabela mistrzostw zmieni znacznie 
swe oblicze po niedzielnych  rożgryw- 
kach, należy bowiem wziąć p. uwagę, 
że nietylko na szczycie tabeli znajdzie 
Warta, lecz, że i na dalszych już po- 


się 
dokonają się liczne przesunię- 


AE 


E Tak jak dla drużyn warszawskich 11- 
biegła niedziela była „czarna“, tak praw 
dopodobnie nadchorząca będzie takąż 


|dla zespołów lwowskich, które waiczą 


na obcych terenach i z lepszemi od sie» 
bie przeciwnikami, 


Międzyklukowe zawody strzeleckie 


organizuje ŁKS na własnej strzelnicy w dn. 21 i 22 bm. 


Sport strzelecki dzięki oddania do 
ogólnego użytku jedynej cywilnej strzel- 
nicy małokalibrowej na boisku przy ul. 
Unii rozwija się pomyślnie. 

Jak się dowiadujemy ŁKS, organizu- 
je międzyklubowe zawody strzeleckie de 


bów zrzeszonych, Strzelanie odbywać 
się będzie indywidualnie i zespołowo. 
Dzień zawodów 21 i 22 lipca, Nadmienić 
należy, że wspomniane zawody będą jed 
nocześnie próbą sprawności przed mi- 
strzostwami Polski, gdzie niezawodnie 


stępne dla wszystkich zawodników klu- |łodzianie odegrają niepośdenią aaia 


Martha Norelius — jedenastokrofna rekordzistka 
świafa. 


Znana szwedzko - amerykańska pły 
waczka Martha Norelins znajduje się o- 
becnie znowu w świetnej formie. Ostat 
nio uzyskała ona w Nowym Jorku nowy 
rekord Światowy na dystansie 400 mtr. 
stylem dowolnym, Ke: czas 5:49, 
lepszy o 2.6 sek. od 


sek.  dotychczaso- 


wego rekordu, należącego do Ederle. 
Rekord Ederlie trwal nienaruszony 
od 1922r. 
W ten sposób do Norelins należy 


czynając od średnich dystansów, a koń 
cząc na mili angielskiej. 


|czynaia 11 rekordów Światowych, po- 


> 
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Ostateczny kalendarzyk 


2-giej rundy rozgrywek o mistrzostwo Ligi, 


Łódź, 12 lipca. 

Ostatecznie zatwierdzone zostały 
terminy Il-ej roundy mistrzostw ligo- 
wych, które przedstawiają się nastę- 
pująco: 

22 lipca: Pogoń — Turyści 

24 lipca: Warta — ŁKS., Turyści — 
Czarni, Ruch — Pogoń, T.KS. — IFC, 
Legia — Śląsk 

5 sierpnia: Turyści — Polonia, Wi- 

sła — TKS, Śląsk — Cracovia, Legja — 
IFC; Czarni — Warszawianka, Has- 
monea — Ruch 

12 sierpnia: Warszawianka — Tury- 
ści, ŁKS — Hasmonea, IFC. — Warta, 
Cracovia — Ruch, Pogoń Legia, 
Śląsk — Polonja 

15 sierpnia: ŁKS, — Wisła, Polonia 
— Hasmońea, Czarni — Śląsk. 

19 sierpnia: Pogoń — ŁKS, Warsza- 
wianka — Cracovia, Warta — TKS, 
Ruch — Wisła. 

26 sierpnia: Legia — Turyści, Has- 
monea — Warta, Cracovia — TKS, IFC 
— Czarni, Śląsk — Pogoń. 

2 września: ŁKS. — TKS., Warta — 
Wisła, Pogoń — Czarni, IFC. — Polonia 


szawianka, Legja — Cracovia, Czarni 
— Hasmonea 

30 września: Śląsk — ŁKS, Ruch 
— Turyści, Cracovia — Warta, Polo- 
nia — Wisła, Pogoń — Warszawianka, 
Hasmonea — IFC. 

7 października: Turyści — Craco: 
via, IFC. — ŁKS, Warszawianka — Le 
gia, Wisła — Hasmonea, Pogoń — Po- 
lonja, Ruch — Warta 

14 pażdziernika: ŁKS. — Polonia, 
Warta —Pogoń, Hasmonea — Cracovia 
Ruch — Czarni, Wisła — Legia, War- 
szawianka — TKS. t 

21 października: ŁKS. — Czařni, 
Hasmonea — Turyści, Warszawianka 
— Warta, Pogoń — Wisła, Cracovia — 
Polonia, TKS. — Lezja, Śląsk — Ruch 

28 października: Turyści — ŁKS, 
A — Śląsk, Legia — Ruch, Pogoń — 


1 listopada: Wisła — Turyści, Wars 
szawianka — ŁKS., Czarni — Cracovia 
Śląsk — Hasmonca, Polonia — TKS, 

4 listopada: Cracovia — ŁKS., Turye 
ści — TKP., Warta — Łecja, 
Pogoń, Polonia — Czarni, Warszawian 
ka — Ruch. 

H1 listopada: Czarni — Warta, Wise 
ła — Śląsk, — IFC. — Warszawianka, 
Legja — Polónia, TKS. — Ruch, 


Legja — Fasmonea . 

9 września: ŁKS. — Legia, Śląsk — 
Turyści, Polonia — Warta, Wisła 
Cracovia, Hasmonea — Pogoń, TKS. — 
Czarni 18 listopada: Warta — Turyści, IFC. 
16 września: Czarni — Wisła, Cra-|— Wisła, Czarni — Legia, Polonia — 
covia — Pogoń, Ruch — IFC., Sal Ruch, Warszawianka — Sląsk 


— Warszawianka, TKS. — Hasmonea 25 listopada: Śląsk — TKS. 
23 września: Turyści — IFC. Ruch Nieństalono jeszcze terminów spot- 
— ŁKS, Warta — Śląsk, Wisła — War | kań Cracovia — IFC i Hasmonea — 


Powtórzenie kolarskich misfrzostw Polski 


na torze w Helenowie odbędzie się w nadchodzącą 
niedzielę. | 


W najbliższą niedzielę ruchliwe kic- |Będą to zawody potwierdzające, czy Tu 
rownictwo Unionu organizuje zawody rowski słusznie uzyskał pierwszeństwa. 
kolarskie w Helenowie z udziałem naj-|Z łodzian wezmą udział w wyścigrch: 
lepszych jeźdźców -polskich z mistrzem |Szmidt, Zybert, Reul, znajdujący się obe 
Turowskim na czele. Wszyscy jeźdźcy,|cnie w obozie olimpijskim w 

którzy spotkali się w finałowych  wal-|wi 

kach na Dynasach o zaszczytny 


tytuł Zawody rozpoczną się o $odznie 4-ej 
mistrza Polski stoczą walkę Ra popoł. na torze SS, Union, 


Wiedeński Hakoah” nie przyjedzie do bońzi. 


Wysokie aspiracje drużyny, która spadła w r. b. 
do (-ej Ligi. 


cy. którzy są dziś cieniem swej daw* 
nej świetności. Mistrz Austrii z r. 1926 
spadł w roku bieżącym do Klasy B 
(II liga) i znajduje się dziś w skanda” 
licznej formie. Hakoah wprawdzie zobo 
wiązał się do przyjazdu do Polski w 
składzie najsilniejszym: 4ma słynymi 
graczami, którzy powrócili obecnie 4 
Ameryki, jak:. Fabian, Gold, Szwarc 


Donosiliśmy o ofercie stołecznej 
Legii, skierowanej do ŁKSu, w spra- 
p meczu międzynarodowego w Ło” 
: ŁKS — Hakoah (Wiedeń), 

on od szeregu lat Hakoah 
wiedeński jest gościem ŁKSu, w tym 
roku jednakowoż oferta wiedeńczyków 
jest nie do przyjęcia, gdyż Legia żąda 
za Hakoah 1200 dolarów za dwa mecze 


lub 650 dolarów za jeden mecz. Nemies, Gutman i t-d. nie miiiei jednak 
Nie wiadomo, czem sobie tłomaczą | aspiracje wiedeńczyków są zbyt wy: 
tak wygórowane żądanie wiedweńczy” | sokie. f 


Nowe termíny meczów ligowych. 


Z powodu meczu międzynarodowego | rundzie. 

Polska — Szwecja zostały, jak wiadomo Wreszcie co do meczu Polonja — Łe 
odłożone na czas nieokreślony trzy mie- |gja, to prawdopodobnie odbędzie się 
cze ligowe. dnia 21 lipca, aczkolwiek termin ten nie 
Mez Śląsk —Warta zostanie roze-|został jeszcze ściśle przez zainteresowa 
grany za obopólnem porozumieniem dnia |ne strony ustalony. 

22-g0 lipca rb. W ub, tygodniu przez zarząd Ligi 
Mecz Czarni — Pogoń zostanie praw zweryfikowany: został mecz IFC — War 
dopodobnie rozegrany w sobotę poprze- |szawianka 3:0 i 2 punkty dla Warsza- 
dzającą niedzielę, w którą rozegrany zo- |wianki, u 
stanie mecz Czarni — Pogoń w drugiej hę 


100 mtr. w 10.4 sek. Il! 


Łódź, 12 lipca. „kordów niemieckich cały świat odnos 
10.4 sekundy jest największą szyb” | się bardzo sceptycznie. 

kością, jaką człowiek na przestrzeni Niedawno udało się ten czas uzy“ 
100 mtr. może osiągnąć. 10.4 sek. jest | skać studentowi uniwersytetu w Fa" 
rekordem Światowym na 100 mtr.| wanniee, Josemin Bariento. Wynik ten 
W] tym czasie przebiegł tę przestrzeń | uzyskał na zawodach  lekkoatletycz” 
Paddock, dotychczas „jeden z najlep" | nych o mistrzostwo Kuby. Naturalnie 
szych sprinterów Ameryki. 10.3 sek. | natychmiast zgłoszono do igrzysk Olim 
udało się uzyskać Kórnigowi, ale do re” | pijskich. 


IFG: — . 


arszaās" 


"ES PE | 


ze — — 


SPLENDID | 
Dziś po raz ostatni!!! 


Wielki podwójny program! 
| BM |. 


„Ludzie bez praw“ 


w. rolach Many 


artyści Moskiewskiego Artystyczn. Teatru 
S. Jakowlewa, 
N. Szaternikowa, M. Stepanow, M. Doronin 
FILM o pięknej wystawie 
FILM o wielkich walorach artystycznych 
FILM który każdego zaciekawić musi 


FILM będący prawdziwem odzwierciadlenierm epoki pano- 
wania Carycy Katarzyny Wielkiej 


światowej wytwórni ,Sowkino” w Moskwie 
mm || R sk 


„Lekka Izabela“ 


Szampańska komedia o rozkosznej Żonce, pałacu 
I 100.000 złotych rocznie. 


Główne role odtwarzają 
| LEE PARRY 
Frieda Richard, Gustaw Fróhlich 
Hans Wassman. 


Poczatek seansów o goa. 6-2) po po. 
| 


Dla nowoczesnej gospodyni, 
nowoczesny środek do 
czyszczenia i 
szorowania ! 


f, LOWKOWICJ 


si y ; zz yi EZR NSG HAER wę SEM zę, 
Chr. skórne wë- 


|| ZN TETO ji nerycshe i płcłowe 
Z KEFIRU LE g BA | Ronstantynewska 12 
Tel. 55-52 
„gKSIGALINY | x; 
| WYPIĆ MOŻNA ZA a 
NA MIEJSCU, 8 Dla niezamożnych 
posawapoporu BR | Cony I0LZNIL. 
By NA ŻĄDANIE PA Br. med. 
Chor. wewnętrzne 
Andrzeja 48 
- telefon 64-211 
enri LAS 7 z s SZ: ` Przyjmuje od 2% 
CENNIKI NA ROK 1928 L4 = 2000005: | A Poszukuje się Pokój 
ilustrowane wysyłamy bezpłatnie wszy i ' Y- UECZNI | r Í 
pen A otrzymaniu aana Polecamy IR m lekirzy specjalistów 1 gabinet deńty: lokalu par BTOWEDO) l WA Jp 
na długoterminowe spła owery ory | À i 1 n ŻYJ | tąr enia lo- frontowy z'eleks 
- ginalne angielskie, francuskie i austrjac tma styczny przy. Górnym Rybka BE en e EA eth eE tryczn. światłem 


kie; maszyny do szycia; gramofony i Ford" odkryta w dobrym kom| Piotrkowską 294, tel. 22-89 / nistracji Redakcji pod „Lokal Zz, | i wszelkiem wy 
płyty; radjo: aparaty i sprzęt; zegary i pletnym” stanie (orzy przystanki Pa Śr ja REECE E EE enres wolny od 
biżuterię oraz wiele innych przedrmnio- =] e kich prayayi c cne I-go lpt, Wia- 
tów potrzebnych w każdym domu. E do sprzedania. >| wie węć ie Fae key "Szęzępieie ać Żetom: 

Zwrącać się do firmy: Wiadomość telefon Nr. 33-19. | ospy, analizy (moczu kału, k , skiego 22 m. 14 


M. OKÓŃ, Warszawa, Zielna 4L 


plwocin etc.) operacje, Ka na naświetlanem: mleku z wiłaminam. 1 PN TE da 
tel. 121-66. © s 


d bycia w sklepach: 
ingaggati p or a d a 3 Z t ote Pokorowskiegoj. pezy ul. Narutowicza 3 | bawy, ognie bea 


Doktór wta i ` Bracia Ignatowicz, Piotrkowska 96. jgalskie, rakiety lam 


iony, balony, cone 
Wizyty na mieście, W, Bartoszewicz, Główna 52. Pony ec 


Kab i Dyś a A 4 „€ NSZ ISA 
© K A Z J A Zabiegi I operacje od umowy Kapieje m ki ca 
| R linger dec Naświętiania lampą kwar- | Dr. han ; Ea E n i di Pra 
Przy (OGRODOWEJ le 26 w podwórzu Kazia! cową Roentgen, Elektryzacja. Zęby Solecazj: Wośnióe, 
ulicy u GU U piętro — {Choroby wene- | sztuczne, korony Złote, platynowe [l LEKAMI - T 2 Ps ódź, Piotrkowska 
———SFEE = SKLEP z dożem oknem wystawowem |ryczne, skórne i mosty. 126, Tel. 25-74. _14 
okazyjnie do odstąpienia. Dowiedzieć się: | 4 włosów 


| W niedzielę I Święta do godz. 2 Po p. trzebny damski 
B YCII INA Traugutta 11 (dawniej Krótka), piwiarnia, leczenie lampą = i Monluszki ji f. Kuowii p° Erer lub pae 
orai | telefon 63-22. 


Sere TA „Kuchnia War» e zjerka z gwarancją 
wska“ pod kierunkiem wykwalifi- Andrzeja Nr. 2 PR ZERWATYWY Ka Choroby skórne |orzyjmuie w lecz- 100 złotych, Kiliń= 


można. dostać kowanego kichmistsee poleca smaczne; | Tel 32-28, ne Jók- nicy przy ul. Piou= |skiego 151 

f > sk ryczne elek- skiego 31, m 

duży wybór obrazów TĘCZNO malg- | dy z 2-ch dań — zi, 1.4 God'iny_ przyjęć: niedośćignionej wartości! | wór sapient AE) aa a Bhalesa Adam zgus 

W i wszelkiego Igtet na AADEOYE 0 ia z 3-ch dań — zł. 1,80 |od 1,30- 2.30 dla Pań Radjo-Gumm Centrale, „Przyjmuje od 8—10] ©? z ET od godz bił dowód toż- 
ny rodzaju — warunkac OW:AlY = KOLACJE — zł. 1.20 |od 6—8 dla Panów ` Wien. Capistrangasse 8,| i od A wiecz, RENAT samości w zj 


Wmiedziele 1 Mr 
od 10 — 12 


IK CZASZEK „MIJA BPE I 
pti EAE - ROTY - Tri m TUE Fi RTA 
Dziś i dni WSSE RMT SOAWRRZA W i JE PTA 
! LORD F Komedia amerykańska w 2 akt. 

"u ieni : lonowo «sensac mi" 
| Narodów ; E © AŻ M 3 i superine sód tytukziń = Ostatne 2 sensy 


Po 7927; A cc KINO W DGRODZIE 
: i ES NSE 5 5 zt: > m A | Na pierwszy s ‘soans o Aisti 
Nowe wydanie Y (Tajemnica taksówki Nr. 1051) — 
wielkiego filmu Wspan. dr. erot sal. sensac, w 14 akt. 
przemysłu pol- i w rol. gł. -Matja Balcerkiewiczówna. pre- 
99 


(glKO po 2.24. tygon OWO. sza ckrezów KOROEROZTROEORTCACSZYA 


Wielki EESAN film MRR produkcji 


woj HAAN LAR Z ANSERON 


Według dranistu „Nebeneinander"* Jerzego Kajsera 
najwybitniejszego współczesnego dramaturga. 
— W rolach głównych znane gwiazdy ekranu: — 
Diomira Jacobini « Werner Krauss. 


miejsca po 50 groszy. 
skiego p, t mjowana piękność, Halina tabęcka, Wiera 


soleren K. DworkowskaOktaw NSW Bób „doj i 9. Ostow, oraz poseł RUAD p Aaaa 
— go dym, 4 z Y AUE r p ; 


Hast. r 


Dziś i dni następnych! 


W Łodzi zł 4-00 miesłęcznie.-—Zamiejscowa 5 zł. i Osł "pah ZWYCZAJNE: 8 zr za wie amroy (e stronie 10 szpalt). W TEKŚCIE: 
Prenumerata miesięcznie.—Zagranicą 7 złotych miesięcznie 5 oszenia 40 groszy ża wierz milknetrowy (pa stronie 4 szpalty) Žareczynovæ | zaślubin pe 
Odnoszenie do domów 40 groszy. tekście 10 zł. Zamiejscowe o 50 proc Zazr. o 100 proc drożej. Za terminowy druk 


| Z z 

Redakcia i Administracia, Piotrkowska 49, ; Godziny przyjęć redakcji 6—7 ogloszeń admintstr mie odpowiada Drobne 10 gr Poszuk pracy 5 gr Najma SU gr. 
*retefony redakcji 27-24, 36-43, 36-14 po pol Rękopisów nłezamówio+ Dgłosżenia kolorowe (minimalna więlkość ówierć strony) 100 piocent arogeg 
Telefou administracji 22-14 — — ~e — mych nie zwraca się, — = =» y z 
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Éi wydawnictwo „Repubiika” sẹ. z ome odpow. Wiadysiaw Polak, yy drukarni „Republika“ S „z Ogr. Odp. Piotrkowska 49i 15, Redaktor odpow, Jan Grobelniak: 
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